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Nagroda im. Brajana Chlebowskiego dla Ewy Sadowskiej 

24 stycznia po raz pierwszy wręczono w Warszawie ogólnopolską nagrodę im. Brajana Chlebowskiego - ustanowioną przez Stowarzyszenie Życie Po Przeszczepie dla "ludzi szczególnie zasłużonych no polu przełamywania barier społecznych w zakresie przekazywania narządów do transplantacji". 

Nagrodą uhonorowano zostało Ewa SADOWSKA - kierownik Biura ds. Współpracy z Mediami i Promocji Zdrowia Małopolskiego Oddziału Narodowego Funduszu Zdrowia za stworzenie unikalnej, społecznie ważnej, małopolskiej kompanii edukacyjnej "Nie zabieraj swoich narządów do nieba -one potrzebne są tu na ziemi" -jak czytamy w uzasadnieniu kapituły. 

Sześcioletni Brajan zginął dwa lato temu w pożarze kamienicy. Wcześniej wezwał straż pożarną, dzięki temu z pożaru ocalał jego ojciec (matka było w tym czasie w pracy) i kilkudziesięciu mieszkańców domu, sam jednak uległ zaczadzeniu tlenkiem węgla. Jego rodzice podjęli decyzję o oddaniu organów synka do przeszczepu ratując tym samym życie trojgu innym dzieciom. Uroczyste wręczenie nagrody połączone z inauguracją działalności Polskiej Unii Medycyny Transplantacyjnej odbyło się w Sali Filharmonii Narodowej z udziałem m.in. Ministra Zdrowia Zbigniewa Religi. 

Kampania prowadzona przez Małopolski Oddział NFZ wraz z Kliniką Chirurgii Serca, Naczyń i Transplantologii w Krakowie, pod patronatem Ministra Zdrowia, Rektora Uniwersytetu Jagiellońskiego oraz Okręgowej Izby lekarskiej została zainaugurowana w czerwcu 2005 roku. Przez półtora roku poprzez dystrybucję oświadczeń woli, billboardy, plakaty, spoty telewizyjne i radiowe, intensywną akcję medialną i serwis internetowy kampanii, akcje happeningowe czy specjalny tramwaj kampanii zwracano uwagę na problem zmniejszającej się liczby transplantacji w Małopolsce i potrzebę pozyskiwania społecznej akceptacji dla tematu donacji narządów oraz przeszczepu jako sposobu ratowania życia. Warsztaty edukacyjne organizowane przez Klinikę pomagały lekarzom w przygotowaniu się do rozmów z rodzinami potencjalnych dawców. Dzięki aktywnej promocji tematu do kampanii włączyło się z własnej inicjatywy kilkadziesiąt instytucji. 

Gratulujemy p. Ewie jak najserdeczniej.
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